
 

 

 

• Apostolstwo Modlitwy  

• kaplica  

• Adoracja 

• nabożenstwa 

• Ku czci Syna Bożego  

• Chrystus Król  

• Śpiewnik  

• Maryjne  

• niezbędnik  

• adoremus  

• 1 Piątek  

• 1 Sobota   

 

 

 

Pacierz poranny:  OJCZE NASZ...  . ZDROWAŚ MARYJO...   
 
 

Weź, Panie, moją pamięć, rozum, wolę. Cokolwiek mam, Ty mi to dałeś. To wszystko oddaję 
Tobie i zgadzam się z Twoją wolą. Pomóż mi przeżyć dzień dzisiejszy w Twojej miłości, naucz 
mnie czynić dobrze Tobie w bliźnich moich. Ofiaruję Ci, Panie Boże, wszystkie myśli, słowa i 
uczynki moje, prace i modlitwy, pociechy i cierpienia, jakie mi w ciągu dnia zesłać raczysz, 
aby były na większą cześć i chwałę Twoją. Amen.

 

Msza Święta  
Gdzie i kiedy  
Na żywo  -------- 
transmisje   ------- 
kamery  --------------- 
Lourdes  
Fatima  
Licheń 
Pielgrzymki 
Media   
Foto   
Ojczyzna     
Oglądaj  
EarthCam  
Radio Maryja -------------  
Trwam ----------------- 
Brewiarz  
brewiarz  
Apostolstwo_Modl   ------------ 
Kalendarz 
Matka Boża  ---------  
Święci   -------- 
Rok Kościelny  
Modlitwy                                                     
adoremus                                                                      
Nowenny  
• do PRZENAJDROŻSZEJ KRWI CHRYSTUSA        
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https://parafia-rabka.swmm.eu/Apostolstwo_Modlitwy.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/kaplica.php
https://parafia-rabka.swmm.eu/Adoracja.pdf
https://salveregina.pl/category/nabożenstwa/
https://salveregina.pl/category/nabozenstwa/ku-czci-syna-bozego/
https://parafia-rabka.swmm.eu/Chrystus_Krol.pdf
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/6/Spiewnik
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/47/Piesni-Maryjne
https://niezbednik.niedziela.pl/
http://www.adoremus.pl/index.php?page=czuwania
https://parafia-rabka.swmm.eu/I_Piatek.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/I_Sobota.pdf
https://adonai.pl/modlitwy/?id=106
https://adonai.pl/modlitwy/?id=107
https://parafia-rabka.swmm.eu/Msza_Sw.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Gdzie_i_kiedy.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Na_zywo.pdf
https://kamery.mat-sat.pl/pl/transmisjezkosciolow
https://www.worldcam.pl/kamery/tematyka/koscioly
https://www.msze.info/msze-online/lourdes-grota-objawien-10447
https://www.msze.info/msze-online/fatima-sanktuarium-matki-bozej-fatimskiej-10446
https://www.msze.info/msze-online/matki-bozej-lichenskiej-kosciol-sw-doroty-6983
https://parafia-rabka.swmm.eu/Pielgrzymki.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Media.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Foto.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Ojczyzna.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Ogladaj.pdf
https://www.earthcam.com/
https://www.radiomaryja.pl/live/
https://tv-trwam.pl/na-zywo
https://parafia-rabka.swmm.eu/Brewiarz_Czytania_Mszalne.pdf
https://skrzynkaintencji.pl/brewiarz/
https://parafia-rabka.swmm.eu/Apostolstwo_Modlitwy.pdf
https://salveregina.pl/category/kalendarz-liturgiczny/
https://parafia-rabka.swmm.eu/Matka_Boza.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Swieci.pdf
https://parafia-rabka.swmm.eu/Rok_Koscielny.pdf
https://salveregina.pl/category/modlitwy-za-dusze-zmarlych/
http://www.adoremus.pl/index.php?page=czuwania
https://salveregina.pl/category/nowenny/
https://parafia-rabka.swmm.eu/Sankktuarium_Przenajdrozszej_Krwi_Chrystusa.pdf


Pacierz wieczorny:  Najlepszy Ojcze, dziękuję Ci z serca za Twoje dobrodziejstwa, których w dniu 

dzisiejszym doznałem z Twojej ojcowskiej ręki. Zachowałeś mnie dzisiaj od wielu niebezpieczeństw duszy i 
ciała. Dałeś też mi zdrowie i siły do pracy, błogosławiłeś jej, jak i wszystkim zdarzeniom dnia dzisiejszego. 
Chwała Ojcu i Synowi i Duchowi Świętemu, jak była na początku, teraz i zawsze, i na wieki wieków. Amen. 
Jednak wiele opuściłem z tego, co wykonać powinienem i mógłbym. 
 

 
 

WIECZORNY RACHUNEK SUMIENIA 

 
 Czy przeżyłem dzisiejszy dzień w miłości Boga? 
 Co zrobiłem dziś dobrego? 
 Czy jestem w stanie łaski uświęcającej, tzn. bez grzechu ciężkiego? 
 Czy czyniłem dobrze Chrystusowi w bliźnich moich? 
 Chryste, w którym człowieku skrzywdziłem dziś Ciebie? 
 W którym człowieku odmówiłem Tobie miłości? 
 W którym człowieku okazałem Tobie serce? 
 W którym człowieku sprawiłem Ci radość? 
 Jak wykonałem obowiązki zawodowe? 
 Czy należycie wykorzystałem (am) czas? 
 Czy zaniedbałem dobro? 
 Na co zwrócę uwagę w dniu jutrzejszym, by go przeżyć pełniej w miłości Boga i bliźniego? 

 

ŻAL ZA GRZECHY 
 Ach żałuję za me złości jedynie dla Twojej miłości. Bądź miłościw mnie grzesznemu, dla Ciebie Od-

puszczam bliźniemu.    Boże, bądź miłościw mnie grzesznemu! 
 Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, przepuść mi, Panie. 
 Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata, wysłuchaj mnie, Panie. 
 Baranku Boży, który gładzisz grzechy świata zmiłuj się nade mną, Panie. 
 Okaż mi, Panie, miłosierdzie swoje. 

 

 
MODLITWY ZA ZMARŁYCH: Prosimy Cię Panie, okaż wiekuiste miłosierdzie duszom sług i 
służebnic swoich, aby na wieki cieszyły się owocami wyznawanej wiary i pokładanej w Tobie 
nadziei. Przez Chrystusa, Pana naszego. Wieczny odpoczynek racz im dać, Panie, a światłość 
wiekuista niechaj im świeci. Niech odpoczywają w pokoju wiecznym. Amen. 
Do modlitwy wieczornej można dołączyć krótkie czytanie Pisma św. lub wspólną modlitwę 
różańcową lub przynajmniej jeden dziesiątek z rozważaniem. W pewnych okolicznościach 
należy dołączyć jakąś inną modlitwę stosowną do sytuacji, np modlitwy za Kościół Św., 
Ojczyznę, modlitwy do świętych patronów, modlitwy osobiste. Po wspólnej modlitwie 
rodzice błogosławią swe dzieci, czyniąc znak krzyża świętego na ich czołach lub też słowami: 
Błogosławieństwo Boga Ojca i Syna i Ducha Świętego niech zstąpi na całą naszą rodzinę i 
pozostanie z nami na zawsze. Wszyscy odpowiadają: Amen.

 



 

Droga Krzyżowa 

Gorzkie żale 

Litanie 

Modlitwy do Ducha Świętego 

Modlitwy podstawowe 

Modlitwy poranne 

Modlitwy różne 

Modlitwy w ciągu dnia 

Modlitwy w rodzinie 

Modlitwy wieczorne 

Nabożeństwa 

Nowenny 

Śpiewnik: https://niezbednik.niedziela.pl/spiewnik                                                      

 
GODZINKI O NIEPOKALANYM POCZĘCIU NAJŚWIĘTSZEJ MARYI 

PANNY 
 

NA JUTRZNIĘ      (DO ODMAWIANIA O ŚWICIE) 

 

NA PRYMĘ  (DO ODMAWIANIA O GODZINIE 6:00) 

 

 

NA TERCJĘ   (DO ODMAWIANIA O GODZINIE 9:00) 

 

 

NA SEKSTĘ      (DO ODMAWIANIA W POŁUDNIE) 

 

 

NA NONĘ      (DO ODMAWIANIA O GODZINIE 15:00) 

 

 

NA NIESZPORY     (DO ODMAWIANIA WIECZOREM) 

 

 

NA KOMPLETĘ       (DO ODMAWIANIA PRZED SNEM) 

 

https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/44/Droga-Krzyzowa
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/45/Gorzkie-zale
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/31/Litanie
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/35/Modlitwy-do-Ducha-Swietego
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/27/Modlitwy-podstawowe
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/22/Modlitwy-poranne
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/25/Modlitwy-rozne
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/26/Modlitwy-w-ciagu-dnia
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/28/Modlitwy-w-rodzinie
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/24/Modlitwy-wieczorne
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/41/Nabozenstwa
https://niezbednik.niedziela.pl/dzial/36/Nowenny
https://niezbednik.niedziela.pl/spiewnik
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_908&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_908&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_908&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_908&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_910&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_910&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_910&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_911&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_911&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_911&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_912&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_912&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_912&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_913&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_913&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_913&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_914&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_914&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=group_914&scrollMargin=30


 

                 

  
 
 
 

 

Wersja do wydruku:                             
Msza św. w obrazkach dla dzieci 

https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=element_5417&scrollMargin=30
https://parafia-sadyba.pl/godzinki-o-niepokalanym-poczeciu-najswietszej-maryi-panny?anchorElement=element_5417&scrollMargin=30
http://msza.net/doc/msza_sw_w_obrazkach.pdf


 
 

 

 



 

 

 



 

 

 

 



 

 

 



 

 

 

 



 

 

 



 

 



 
 

                                      Adoracja. 
  
                                                                                           Kiedy  się modlisz, bądź jak góra 

Nieruchomo osadzona w ciszy. 
Jej myśli zakorzenione są w wieczności. 

Nie rób niczego, siedź, bądź, 
a poznasz owoce płynące z modlitwy. 

 Kiedy się modlisz, bądź jak kwiat, 
Zawsze skierowany ku słońcu. 

Jego łodyga jak kręgosłup, zawsze jest prosta. 
Bądź otwarty, gotowy przyjąć wszystko bez lęku, 

a nie zabraknie ci światła w drodze 
Kiedy się modlisz bądź jak ocean, 

W swej głębi zawsze nieporuszony. 
Jego fale przypływają i odpływają. 
Bądź spokojny w swym wnętrzu, 

a złe myśli same odejdą. 
Kiedy się modlisz, pamiętaj o oddechu, 

Dzięki niemu człowiek stał się istotą żyjącą, 
Oddech od Boga pochodzi i do Boga wraca. 

Zjednocz słowo modlitwy ze strumieniem życia, 
a nic od Dawcy życia cię nie odłączy. 

Kiedy się modlisz bądź jak ptak, 
Śpiewający bez wytchnienia przed obliczem Stwórcy. 

Jego pieśń wznosi się jak dym kadzidła. 
Niech i twoja modlitwa będzie jak gruchanie gołębia 

a nie poddasz się zniechęceniu. 
Kiedy się modlisz, bądź jak Abraham 

Składający swego syna w ofierze. 
Był to znak, że gotów  jest oddać wszystko. 

I ty pozostaw wszystko, 
a w opuszczeniu Bóg napełni cię swą obecnością. 

Kiedy się modlisz, to Jezus 
Modli się w tobie do Ojca w Duchu. 
Jesteś niesiony żarem Jego miłości. 

Bądź jak rzeka służąca każdemu, 
a przyjdzie czas, że przemienisz się w Miłość. 

Góra uczy sensu wieczności, 
Kwiat, gdy więdnie uczy przemijania, 

Ocean uczy spokoju wśród przeciwności, 
                                               a miłość uczy zawsze Miłości.                                                                

http://www.swmonika.archpoznan.pl/nabozenstwa/adoracja-najswietszego-sakramentu-w-ciszy/   
 

 

 kaplica  

 
Adoracja 6-18, zim. 6-17,                              
Niedz. 6-1830 
http://www.adoremus.pl/index.ph
p?page=archidiecezja-
krakowska#rab 
http://www.adoremus.pl/ 
 

 
 

 

| I Piątek | Chrystus Król | I Sobota  

 

http://parafia.rabka.swmm.eu/Adoracja_2021-10-03.pdf
http://www.swmonika.archpoznan.pl/nabozenstwa/adoracja-najswietszego-sakramentu-w-ciszy/
http://parafia.rabka.swmm.eu/kaplica.php
http://www.adoremus.pl/index.php?page=archidiecezja-krakowska#rab
http://www.adoremus.pl/index.php?page=archidiecezja-krakowska#rab
http://www.adoremus.pl/index.php?page=archidiecezja-krakowska#rab
http://www.adoremus.pl/
http://parafia.rabka.swmm.eu/I_Piatek_2021-01-31.pdf
http://parafia.rabka.swmm.eu/Chrystus_Krol.pdf
http://parafia.rabka.swmm.eu/I_Sobota_2021-01-31.pdf


 

  
 
1. Zbliżam się w pokorze i niskości swej,  
Wielbię Twój majestat, skryty w Hostii tej.  
Tobie dziś w ofierze serce daję swe,  
O, utwierdzaj w wierze, Jezu dzieci Twe.  

2. Mylą się, o Boże, w Tobie wzrok i smak,  
Kto się im poddaje, temu wiary brak,  
Ja jedynie wierzyć Twej nauce chcę,  
Że w postaci Chleba utaiłeś się.  

3. Bóstwo Swe na Krzyżu skryłeś wobec nas,  
Tu ukryte z Bóstwem Człowieczeństwo wraz,  
Lecz w Oboje wierząc, wiem, że dojdę tam,  
Gdzieś przygarnął łotra, do Twych niebios bram.  

4. Jak niewierny Tomasz Twych nie szukam Ran,  
Lecz wyznaję z wiarą, żeś mój Bóg i Pan,  
Pomóż wierze mojej, Jezu, łaską Swą,  
Ożyw mą nadzieję, rozpal miłość mą.  

5. Ty, coś upamiętnił śmierci Bożej czas,  
Chlebie Żywy, życiem swym darzący nas.  
Spraw, bym dla swej duszy życie z Ciebie brał,  
Bym nad wszelką słodycz Ciebie poznać chciał.  

6. Ty, co jak pelikan, Krwią swą karmisz lud,  
Przywróć mi niewinność, oddal grzechów brud.  
Oczyść mnie Krwią swoją, która wszystkich nas  
Jedną kroplą może obmyć z win i zmaz.  

7. Pod zasłoną teraz, Jezu, widzę Cię,  
Niech pragnienie serca kiedyś spełni siś,  
Bym oblicze Twoje tam oglądać mógł,  
Gdzie wybranym miejsce przygotował Bóg 

 

Czytanie z Ewangelii według Świętego Jana (J 6, 35) 

W owym czasie Jezus przemówił do ludu: «Jam jest chleb życia. 
Kto do Mnie przychodzi, nie będzie łaknął; a kto we Mnie wierzy, 
nigdy pragnąć nie będzie. 

 
O najsłodszy Jezu, ukryty pod Postaciami Eucharystycznymi, wy-

słuchaj łaskawie nasze pokorne prośby, przedstaw je przed tronem 
Najwyższego, przyjmij łaskawie żarliwe pragnienia naszych serc. 

Oświeć nasze umysły, umacniaj naszą wolę, odnawiaj naszą sta-
łość i rozpalaj w naszych sercach płomień świętego zapału, aby-

śmy przekraczając naszą małość i przeżywając wszelkie trudności, 
składali hołd godny Twojej wielkości i Twojego majestatu, bardziej 

właściwy naszym niepokojom i naszym świętym pragnieniom. 
Amen. (Pius XII) 

 
REFREN: Wierna jest Twoja miłość, Panie Jezu. 

1. Obdarz naszego Papieża Franciszka mądrością, wytrwałością i przezornością.  
2. Obdarz Twój Kościół licznymi i świętymi sługami ołtarza. 
3. Daj wszystkim ochrzczonym głód i pragnienie Twojego Ciała.  
4. Daj grzesznikom pragnienie nawrócenia i przebaczenia.  
5. Daj wszystkim ludziom doświadczenie pociechy płynącej z poznania i poczucia Twojej miłości.  

 

ADORACJA       N  A  J  Ś  W  I  Ę  T  S  Z  E  E  G  O     S  A  K  R  A  M  E  N  T  U   

Chwila adoracji w milczeniu,  

modlitwa osobista. 

 



Boski Odkupicielu, powszedni Chlebie, Życie świata, niech przyj-

dzie Twoje Królestwo. Panie panujących, Jezu Eucharystyczny, 
Pasterzu ukochany, zachowaj nas od niebezpieczeństw. Jezu, do-

bry Pasterzu, Jezu, Chlebie życia, Jezu, nasz jedyny Pokarmie, 
Sakramencie miłości, zbaw lud swój.  

Radujemy się w Tobie, o Jezu błogosławiony. Amen. (Św. Jan XXIII ) 

 
 
1. Kłaniam się Tobie, Przedwieczny Boże, 
Którego niebo objąć nie może; 
Ja, proch mizerny, przed Twą możnością 
Z wojskiem Aniołów klękam z radością. 
 
2. Tu Stwórcę swego wiarą wyznaję, 
Kocham serdecznie, pokłon oddaję, 
Cieszę się wielce z Twej Boskiej chwały, 
Niech Ci się kłania z niebem świat cały. 
 
3. Dziękuję za to, żeś się zostawił 
W tym Sakramencie, abyś nas zbawił. 
Za swoje łaski tu wyświadczone 
Odbieraj od nas serca skruszone. 
 

4. Przed Tronem Twoim serca składamy, 
Oto pokornie wszyscy wołamy: 
Błogosław Panie swemu stworzeniu 
Broń od nieszczęścia, ciesz w utrapieniu. 
 
5. Przed oczy Twoje nędzę stawiamy, 
Ratuj, niech pomoc od Ciebie mamy. 
Tyś Bogiem naszym, pięknością wieczną, 
Bądź i obroną zawsze skuteczną. 
 
6. Zostawaj z nami, póki żyjemy, 
W tym Sakramencie niech Cię wielbimy. 
A gdy się zbliży z ciałem rozstanie, 
Twym świętym Ciałem zasil nas Panie.

 

 
 

 
Czytanie z Ewangelii wg Św. Jana (J 6, 51) W owym czasie Jezus 
przemówił do ludu: «Ja jestem chlebem żywym, który zstąpił z 
nieba. Jeśli kto spożywa ten chleb, będzie żył na wieki. Chlebem, 
który Ja dam, jest moje ciało za życie świata”. ». 

 

Ty jesteś Chrystus, Syn Boga żywego. Ty jesteś objawieniem Boga 

niewidzialnego, Pierworodnym wobec każdego stworzenia, funda-
mentem wszystkich rzeczy; Ty jesteś Nauczycielem ludzkości, Ty 

jesteś Odkupicielem; Ty dla nas się narodziłeś, umarłeś i zmar-
twychwstałeś; Ty jesteś centrum historii i świata;  

Ty jesteś Tym, który nas zna i nas kocha; Ty jesteś Towarzyszem i 
Przyjacielem naszego życia; Ty jesteś Mężem boleści i nadziei; Ty 

jesteś Tym, który ma przyjść i który ma stać się dniem naszego 
sądu, i, jak ufamy, naszym szczęściem. Amen. (Pawel VI) 

 
 

Chwila adoracji w milczeniu,  modlitwa osobista. 

 



1. Mocą Twego krzyża przezwycięż wszelkie podziały i niezgodę. Ciebie prosimy… 
2. Światłem Twego słowa przezwycięż wszelki błąd i fałsz. 
3. Łagodnościa Twojego serca przezwycięż wszelkie urazy i pragnienie zemsty. 
4. Słodyczą Twojej miłości przezwycięż egoizm i zatwardziałość serc. 
5. Twoją stwórczą mocą przezwycięż wszelką przemoc wobec życia ludzkiego. 
 

Bądź mi blisko, Panie. Połóż twą rękę na mojej głowie,i spraw, 

abym także i ja trzymał moją głowę pod Twoja reka. Przyjmij mnie 
takiego, jaki jestem, z moimi wadami, z moimi grzechami, ale po-

zwól mi stać się takim, jakim Ty mnie pragniesz, i jakim także ja 
pragnę być. Amen. (Jan Paweł I) 

 
Gdzie miłość wzajemna i dobroć, tam znajdziesz Boga żywego. 
1. W jedno nas tu zgromadziła miłość Chrystusa, weselmy się w Nim i radujmy. 
2. Z pokorą szczerą miłumy Boga, i czystym sercem miłujmy się nawzajem. 
3. Skoro wszyscy tu się gromadzimy, strzeżmy się tego, co nas rozdziela. 
4. Niech ustaną wszystkie gniewy i spory, a pośrodku nas niech będzie Chrystus.  
5. Obyśmy oglądali Twoje oblicze Chryste Boże, razem ze świętymi, w chwale Twego królestwa. 
6. To będzie naszą radością czystą i bez granic przez nieskończone wieki wieków. Amen. 
 

 
 

 
 

Czytanie z Ewangelii wg Św. Jana (J 6, 56-57) W owym czasie Jezus 
powiedział do Żydów: «Kto spożywa moje Ciało i Krew moją pije, 
trwa we Mnie, a Ja w nim. Jak Mnie posłał żyjący Ojciec, a Ja żyję 
przez Ojca, tak i ten, kto Mnie spożywa, będzie żył przeze Mnie».

 
Podobnie jak dwaj uczniowie z Ewangelii, prosimy Cię, Panie Jezu: 
pozostań z nami. Ty, Boży Wędrowcu, który znasz nasze drogi i 

nasze serca, nie dozwól, byśmy pozostali więźniami wieczornych 
cieni. Wspieraj nas, gdy jesteśmy utrudzeni, przebacz nasze grze-

chy, kieruj naszymi krokami na drogach dobra. W Eucharystii je-
steś «lekarstwem na nieśmiertelność»; obdarz nas pragnieniem 

pełni życia, które nam pomoże iść po tej ziemi jako ufni i radośni 

pielgrzymi, wpatrzeni zawsze w cel życia bez końca.Amen.(Św. Jan Paweł II ) 
 

 

REFREN: Uwielbiamy Cię i błogosławimy, Panie Jezu 

1. Ty jesteś odwiecznym Synem Ojca.  
2. Ty jesteś Posłanym przez Ojca dla naszego zbawienia.  
3. Ty jesteś jedynym Zbawicielem świata.  
4. Ty jesteś Drogą, Prawdą i Życiem. 
5. Ty jesteś Chlebem żywym, który zstąpił z nieba.  

Chwila adoracji w milczeniu,  modlitwa osobista. 

 

 



Panie Jezu, który wiernie nawiedzasz i wypełniasz Twoją obecnością Kościół i historię 
ludzi, który w godnym podziwu Sakramencie Twojego Ciała i Twojej Krwi czynisz nas 

uczestnikami życia Bożego i dajesz nam przedsmak radości życia wiecznego, uwielbiamy 
Cię i błogosławimy. W pokornym uniżeniu przed Tobą, prawdziwie obecny i żywy pośród 

nas, błagamy Cię [...] w nadziei na życie wieczne w Tobie,  w jedności z Błogosławioną 
Trójcą. Amen. (Benedykt XVI)  

 
Chwila adoracji w milczeniu,  modlitwa osobista. 
 

Panie dobry jak chleb, bądź uwielbiony od swego Kościoła,                                                                                                   
bo Tyś do końca nas umiłował, do końca nas umiłował.  
1. Tyś na pustkowiu chleb rozmnożył, Panie,  
byśmy do nieba w drodze nie ustali.  
Tyś stał się manną wędrowców przez ziemię  
dla tych, co dotąd przy Tobie wytrwali.  
2. Ziarna zbierzemy, odrzucimy chwasty,  
bo łan dojrzewa, pachnie świeżym chlebem.  
Niech ziemia nasza stanie się ołtarzem,  
a Chleb Komunią dla spragnionych Ciebie.  
3. Ty nas nazwałeś swymi przyjaciółmi,  
jeśli spełnimy, co nam przykazałeś.  
Cóż my bez Ciebie, Panie, uczynimy?  
Tyś naszym życiem i oczekiwaniem.  
4. Tyś za nas życie swe oddał na krzyżu,  
a w znaku chleba w świątyniach zostałeś.  
I dla nas zawsze masz otwarte serce,  
bo Ty do końca nas umiłowałeś. 

 
Przed tak wielkim Sakramentem upadajmy wszyscy wraz, 
Niech przed Nowym Testamentem starych praw ustąpi czas. 
Co dla zmysłów niepojęte, niech dopełni wiara w nas. 
Bogu Ojcu i Synowi hołd po wszystkie nieśmy dni. 
niech podaje wiek wiekowi hymn triumfu, dzięki, czci. 
A równemu im Duchowi niechaj wieczna chwała brzmi. Amen. 
 Módlmy się: Boże, Ty w Najświętszym Sakramencie zostawiłeś nam pamiątkę swej Męki, daj nam taką 
czcią otaczać święte tajemnice Ciała i Krwi Twojej, abyśmy doznawali w sobie owoców Twego odkupienia. 
Który żyjesz i królujesz na wieki wieków. Amen.  

 
Niech będzie Bóg uwielbiony! 
Niech będzie uwielbione święte Imię Jego! 
Niech będzie uwielbiony Jezus Chrystus, prawdziwy Bóg i prawdziwy człowiek! 
Niech będzie uwielbione Imię Jezusowe. 
Niech będzie uwielbione Najświętsze Serce Jezusowe! 
Niech będzie uwielbiona Najświętsza Krew Jezusowa! 
Niech będzie uwielbiony Pan Jezus w Najświętszym Sakramencie Ołtarza! 
Niech będzie uwielbiony Duch Święty Pocieszyciel! 
Niech będzie pochwalona Bogarodzica, Najświętsza Panna Maryja! 
Niech będzie pochwalone jej święte i Niepokalane Poczęcie! 
Niech będzie pochwalone imię Maryi, Dziewicy i Matki! 
Niech będzie pochwalony św. Józef, Jej przeczysty Oblubieniec! 
Niech będzie uwielbiony Bóg w swoich Aniołach i w swoich świętych! 

 



Nabożeństwo do Przenajdroższej Krwi                           
Pana naszego Jezusa Chrystusa 
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Litania do Krwi Chrystusa - Sanktuarium Krwi Chrystusa:   https://youtu.be/0q4gscPGKOw 
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FAŁSZYWA POBOŻNOŚĆ 
 

 
 

1. MINIMALISTYCZNA 
We wszystkich pobożnych czynach minimalista jest zadowolony z tego, co 
wydaje mu się absolutnie niezbędne. Jego modlitwy są krótkie, szybkie, 
niemal mechaniczne. Uważa, że przyjmowanie Komunii Świętej raz w 

miesiącu lub raz w tygodniu w zupełności wystarcza i nie zastanawia się 
nad częstszym komunikowaniem. Gdy ktoś zachęca go do częstszego 
przyjmowania Ciała Chrystusa, być może odpowie życzliwym słowem, 

uważając przy tym, że już czyni wystarczająco dużo. Zalecenie                                        
św. Ignacego Loyoli o codziennym rozmyślaniu duchowym uważa za lekką 
przesadę. Rano i przed pójściem spać pośpiesznie odmawia „zdrowaśki”, 

co uważa za spełnienie obowiązku. Cotygodniowe przystępowanie                           
do Sakramentu Pokuty czynione z pobożności                                                                 

nawet bez grzechu ciężkiego wydaje mu się zupełnie zbędne. 
Praktykuje za to inne formy pobożności jak czytania duchowe,                                  

nawiedzanie Najświętszego Sakramentu, modlitwy przed i po posiłku,                     
a także częste suplikacje, lecz wszystko to bez najmniejszego zapału. 
Zaniedbanie w praktyce aktów pobożnych odbija się na całym życiu     

minimalisty. W rozmowach rzadko podejmuje tematy duchowe czy wątki 
związane z apostolatem. Jego ogólna postawa w społeczeństwie, wśród 
przyjaciół i znajomych, a nawet w rodzinie nigdy nie jest tak wyraźnie                   
katolicka jak powinno się tego oczekiwać. Unikanie bliskich okazji do 
grzechu czy zwalczanie pokus są w jego wykonaniu zawsze ospałe i                   

wątpliwe. Apostolat nie sprawia mu żadnej przyjemności; poświęca mu 
absolutne minimum czasu, by w swoim mniemaniu wyglądać z tym                     



dobrze. Taki apostolat przynosi rzadkie i kiepskie owoce. Kiedy żarliwy 
przyjaciel wskazuje na powód nieskuteczności jego pracy, ten broni się, 

obwiniając czynniki drugorzędne. W ten sposób próbuje oszukać samego 
siebie przed prawdziwą przyczyną. W skrócie: jego życie jest letnie,                        

gnuśne i pozbawione entuzjazmu. 
Aby dobrze zrozumieć ten rodzaj fałszywej pobożności, musimy zauważyć, 
że minimalizm ma kilka stopni. Każdy może być minimalistą, nawet jeśli 
codziennie przyjmuje Komunię Świętą, poświęca czas na rozmyślania                     

duchowe, żyje zgodnie z regułami zgromadzenia religijnego, do którego 
należy, a nawet wtedy, gdy apostolat przynosi jakieś owoce. Wszystko to 

jest możliwe bez pragnienia doskonałości, które cechuje pobożność                      
nieminimalistyczną. Nawet żarliwy katolik może posiadać rysy                       
minimalizmu: małą wadę, której nie się pozbyć, ponieważ jest                     

„przekonany”, że zrobił już wystarczająco dużo i nie potrzebuje niczego 
więcej, by być zupełnie szczęśliwym z samym sobą. Ponieważ w życiu  

duchowym nie ma zastoju, w rzeczywistości minimalista zawsze się cofa. 
Może to następować powoli i niepostrzeżenie, lecz zawsze jest to proces 

nieuchronny. Typowy przykład minimalistycznego wiernego to bogaty 
młodzieniec z Ewangelii. Choć od młodości zachowywał wszystkie       

Przykazania, nie chciał podążać za Jezusem Chrystusem. Są tacy teolodzy, 
którzy uważają, że człowiek ten skończył jako potępieniec. 

 
2. POZBAWIONA FORMACJI DUCHOWEJ 

To pobożność wiernego z ubogą i płytką formacją religijną,                                  
który nie dąży do jej pogłębienia. Taki człowiek nigdy nie zapoznał się                 

z prawdami naszej wiary, co więcej – nie zna nawet katechizmu.                                          
W życiu pobożnym jest dzieckiem. 

Nie wie, dlaczego Kościół zaleca rozmyślania duchowe, jak je                                  
przeprowadzać ani też jakie korzyści można z nich odnieść. Nie wie,                 

dlaczego musimy się modlić, często przystępować do Sakramentów, mieć 
wielkie nabożeństwo do Świętych. Taka osoba wiedziona jest przez                

wrażenia, impulsy oraz rutynę; albo popada w zachwyt nad                         
nabożeństwami, albo odczuwa do nich awersję bez żadnego powodu. 
Brakuje jej prawego uporządkowania wszystkiego zgodnie z dobrymi         

prawami nauczanymi przez Kościół. Wierny pozbawiony formacji nie wie 
nawet, że istnieją zasady życia nadprzyrodzonego. Nie zdaje sobie sprawy 

z cudów, jakie może czynić łaska Boża działająca w duszy człowieka. 
Jak taki człowiek może prowadzić życie o głębokiej i poważnej pobożności, 
jeśli nie ma pojęcia o wartości dobrego przystępowania do Komunii Św.? 



A co jeśli jego rozmyślania duchowe są ubogie i pozbawione horyzontów? 
Co jeśli nie wie, jak się modlić? Co jeśli nie zna Tajemnic naszej Wiary?          

Co jeśli nie wie nic o obcowaniu Świętych, o Zmartwychwstaniu,                                  
o Niepokalanym Poczęciu itd.? 

Weźmy tylko jeden przykład. Święty Paweł nauczał: „Wszystko mogę                
w Tym, który mnie umacnia”. Ta nauka jest źródłem energii i odwagi!                    

Zachowuje nas ona przed wszelkim zniechęceniem, pobudza do                           
najśmielszych i heroicznych przedsięwzięć duchowych.                                             
Lecz wierny bez formacji nie wie tego wszystkiego… 

 
3. NIESTAŁA 

Święty Ludwik Maria Grignon de Montfort definiuje niestałość                                     
w nabożeństwie do Najświętszej Maryi Panny następująco: „Czciciele                   

niestali to ci, którzy służą Matce Najświętszej dorywczo i kapryśnie. Raz 
są żarliwi, raz obojętni; raz są gotowi zrobić wszystko, by służyć Matce 
Naj-świętszej, a niebawem stają się zupełnie inni. Zrazu chwytają się 

wszystkich możliwych nabożeństw ku czci Najświętszej Panny i wstępują 
do Jej stowarzyszeń, a potem nie spełniają wypływających stąd                             

obowiązków. Zmieniają się jak księżyc. Toteż Maryja trzyma ich u stóp 
swoich jak księżyc, bo są zmienni i niegodni, by zaliczono ich do grona 
sług tej Panny wiernej, których udziałem jest wierność i stałość. Lepiej 

nie podejmować się tylu modlitw i praktyk pobożnych; lepiej spełniać ich 
mniej, lecz wiernie i z miłością, mimo pokus pochodzących od świata,                

szatana i ciała”. 
Ta niestałość może wyrażać się we wszystkich praktykach pobożnych i w 

życiu apostolskim. 
Jak, na przykład, będzie zachowywać się czciciel niestały, któremu                      

powierzono kierowanie maryjnym zgromadzeniem? Jak tylko otrzyma to 
stanowisko, jego dusza jest pełna entuzjazmu. Sporządza doskonałe                 

plany i godne wszelkiej pochwały postanowienia. Lecz kiedy przychodzi 
czas na ich konkretną realizację, taka osoba zmienia się jak księżyc. Jego 
czczy entuzjazm znika przed najmniejszą przeszkodą, porzuca wszelkie 

plany bez wahania. W pewnym momencie może usłyszeć o nowym dziele 
apostolatu, zatem z pasją próbuje przekuć je na praktykę w swoim        

zgromadzeniu. Organizuje spotkania w tej sprawie; uparcie zaprasza do 
współpracy tych, którzy nie wydają się być nią zainteresowani; mówi              

wyłącznie o nowym dziele. Chwilę potem jego zapał wygasa,                                 
ponieważ na horyzoncie pojawił się nowy pomysł lub czciciel niestały                      

o dotychczasowym projekcie po prostu zapomniał. 



Tak właśnie wiedzie swe życie czciciel niestały: od zapału do zapału. Jego 
pobożność składa się z niewypełnionych postanowień, a jego życie apo-
stolskie to pasmo niezrealizowanych planów. Co zatem przedstawi Bogu 

na Sądzie Ostatecznym? 
 

4. INTERESOWNA 
„Zmierzając do Jeruzalem, przechodził przez pogranicze Samarii i Galilei. 

Gdy wchodzili do pewnej wsi, wyszło naprzeciw Niego dziesięciu                         
trędowatych. Zatrzymali się z daleka i głośno zawołali: «Jezusie, Mistrzu, 
ulituj się nad nami!» Na ten widok rzekł do nich: «Idźcie, pokażcie się       

kapłanom!» A gdy szli, zostali oczyszczeni. Wtedy jeden z nich, widząc, że 
jest uzdrowiony, wrócił, chwaląc Boga donośnym głosem, padł na twarz u 
Jego nóg i dziękował Mu. A był to Samarytanin. Jezus zaś rzekł: «Czyż nie 

dziesięciu zostało oczyszczonych? Gdzie jest dziewięciu? Czy się nie                     
znalazł nikt, kto by wrócił i oddał chwałę Bogu, tylko ten cudzoziemiec?» 
Do niego zaś rzekł: «Wstań, idź, twoja wiara cię uzdrowiła»” (Łk 1 7, 11-19). 

Dziewięciu trędowatych, którzy nie wrócili, by podziękować Jezusowi, byli 
jakoś pobożni. Widząc, że nasz Pan przechodzi blisko ich wioski, wyszli 

Mu na spotkanie, co pokazuje, że wierzyli w to, że może On ich uzdrowić. 
Nie byli jak ci, co pozostali obojętni na obecność Pana. Poprosili Go, by 

ulitował się nad nimi, a nawet nazwali Go Mistrzem. Jaki był jednak osta-
teczny tego powód? Własny interes. Chcieli zostać uzdrowieni.                                            

Nie powrócili, by oddać chwałę Bogu, bo tak naprawdę nie zależało im            
na chwale Bożej. 

Czy istnieje dziś pobożność interesowna? Z pewnością. Oddawanie chwały 
Panu Bogu i czynienie dobra duszom niekoniecznie jest podstawową                              

intencją katolika gorliwego w swoim dziele apostolatu. Być może w ten 
sposób chce on uzyskać osobiste korzyści takie jak, na przykład, zostanie 
parlamentarzystą. Apostolat jest dla niego sposobem na zrobienie kariery. 

Pobożność interesowna może wynikać z oczekiwanych wygód, korzyści 
ekonomicznych, społecznych i innych. 

Interesowna strona pobożności jest w większości wypadków                                         
zakamuflowana. Takie osoby są żywo zainteresowane osobistymi                               

korzyściami, jakie mogą uzyskać w międzyczasie. Kiedy interesowny                   
wyznawca musi wystąpić z publicznym przemówieniem, traktuje to jako 

okazję do popisów oraz pokazania tego, co potrafi aniżeli szansę                                  
na czynienie dobra duszom. Zauważmy, że pobożność interesowna jest 

często podświadoma, lecz przez to nie mniej karygodna. 



Interesowny wyznawca to oportunista, który nie lubi ponosić ofiar nie 
przynoszących mu żadnej osobistej korzyści. Nie rozumie on ducha                         

pokuty i wcale nie poczuwa się do wdzięczności za łaski, które otrzymuje. 
 

5. SENTYMENTALNA 
Pobożność sentymentalna polega na hipertrofii (nadmiarze) uczuć, które 

sprawiają, że całe życie duchowe osoby bazuje na emocjach i doznaniach. 
W przypadku prawdziwej pobożności wola musi być kierowana przez                     

rozum; ostatecznie całym życiem duchowym muszą kierować pobudki ro-
zumowe. To oczywiście nie oznacza, że uczucia nie odgrywają żadnej roli 

w życiu prawdziwie pobożnym. Uczucia muszą towarzyszyć rozumowi, 
sprzyjając i pobudzając praktykę cnót. Uczucia nie są jednak niezbędne w 
życiu duchowym, mogą być nieobecne, zwłaszcza w chwilach próby. Na 
ogół, modlitwa odmawiana bez pocieszenia jest bardziej chwalebna niż 

wtedy, gdy towarzyszą jej emocje oraz napady entuzjazmu duszy. 
Lecz czciciel sentymentalny wcale tak nie uważa: duchowe wibracje są 

termometrem jego życia duchowego. Kiedy modli się przed figurą,               
odczuwając przy tym, że całe jego serce drży, to odchodzi od niej z całym 

przekonaniem, że jego modlitwa została dobrze odmówiona. Kiedy nie 
odczuwa żadnych emocji, sądzi, że jego modlitwa jest bezużyteczna i sta-

ra się ją skrócić jak tylko może. 
Po skończonych rekolekcjach przez parę dni towarzyszy mu wielki „zapał” 
i sumienne spełnianie wszystkich obowiązków. Lecz kiedy tkliwe uczucia 
odchodzą, co jest zresztą nieuniknione, cały jego żar wygasa i na powrót 
staje się tym, kim był wcześniej. Zwalcza swoje wady tylko wtedy, gdy 

jest do tego wiedziony impulsem. Prowadzi apostolat tylko z tymi ludźmi, 
z którymi przyjemnie się przebywa lub kiedy jakaś czynność go do tego 

przyciąga. 
 

6. ROMANTYCZNA 
Tak jak pobożność sentymentalna, pobożność romantyczna wysoko ceni 
uczucia, ale to co wprawia romantycznego czciciela w drżenie jest czym 
innym niż to, co powoduje wyznawcą sentymentalnym. Sentymentalista 

drży z powodu samych praktyk pobożnych. Romantyk wibruje zaś                 
z powodu zewnętrznych aspektów liturgii, społecznych bądź estetycznych 

form praktyk pobożnych. Nie szuka doznań w modlitwie,                                             
lecz w ceremoniach, które ją otaczają. 

Romantyczny czciciel idzie na niedzielną Mszę Świętą. Jeśli organista nie 
grał znakomicie, jeśli niedoświadczeni ministranci naruszyli harmonię w 



liturgii, jeśli kazanie, nawet doskonałe, zawierało błąd gramatyczny lub 
jeśli zgromadzeni wierni nie byli doborowi, to nasz romantyk uważa, że 
taka Msza Święta nie miała wartości. Pogardza prostą, choć pobożną, 

modlitwą. Jego rozmyślania – jeśli je czyni – wypełniają marzenia,                      
fantazje i wewnętrzne deklamacje. Jeśli jego dzieło apostolatu                                     

nie pozwala mu wyobrażać go sobie jako rycerza Okrągłego Stołu,                     
szybko zniechęca się i staje się apatyczny. Niemalże docenia jedynie 

„wielkie gesty”, oryginalne powiedzenia i romantyczne postawy. 
W skrócie: życie duchowe romantyka to zestaw wystawnych urządzeń                  

bez nadprzyrodzonej zawartości. 
 

7. „OŚWIECONA” 
Nazywamy „oświeconą” pobożność pysznego i naturalistycznego                         

wyznawcy, który uważa, że jest wystarczająco kulturalny i wykształcony, 
by odrzucić wartość prostych praktyk pobożnych. „Oświecony” katolik jest 
zawsze na bieżąco z rozwojem naukowym; zna ruchy kulturalne naszych 
czasów; darzy swoje zdolności intelektualne największym szacunkiem. 
Wierzy w to, że posiada otwarty i wybitny umysł, dlatego lekceważy                   

proste nabożeństwa takie jak odmawianie Różańca, odwiedzanie                       
Najświętszego Sakramentu, nowenny do Matki Bożej i Świętych, częste 

suplikacje. Noszenie medalików lub szkaplerzy uważa za dziecinadę                 
pożyteczną być może dla prostego ludu, ale dla niego – śmieszną. 
„Oświecony” wyznawca wyżej stawia intelekt nad te „zabobony”. 

Doktryna katolicka naucza, że skoro człowiek składa się z duszy i ciała, to 
wewnętrzne praktyki pobożnych są niewystarczające i zewnętrzne                   

praktyki są również niezbędne. Jeśli wewnętrzna pobożność nie jest   
uzewnętrzniana poprzez konkretne praktyki i dostrzegalne znaki,                                        

to zmierza ona do obumarcia. 
Szósta reguła Sentire cum Ecclesia („Odczuwania z Kościołem”)                           

św. Ignacego Loyoli mówi: „Darz wielkim szacunkiem relikwie, okazując 
im cześć i modląc się do Świętych, do których one należą; pochwalaj                      
odprawianie stacji, pielgrzymki, odpusty, jubileusze, krucjaty, zwyczaj                       
zapalania świec w kościele i inne podobne praktyki, które pomagają                      

naszej pobożności i nabożeństwu”. 
 

8. NATURALISTYCZNA 
Wyobraźmy sobie naturalistycznego wyznawcę, który ma zorganizować 

apostolat jakiegoś stowarzyszenia religijnego. Na czym się skupi? Będzie 



uważał za drugorzędne albo nawet za zbędne praktyki pobożne, a także 
wszystko, co jest związane z życiem nadprzyrodzonym. 

We wszystkim innym, naturalistyczny wyznawca będzie odznaczał się po-
święceniem nie do zdarcia. Będzie zdolny, aktywny, niestrudzony,                         

prawdziwy zdobywca. Jak tylko obejmie stanowisko, stworzy wspaniały 
plan zorganizowania wykładów o palących kwestiach, którymi żyje                                   

dzisiejszy świat. Stworzy sekcję sportową, którą będzie darzył                                
największym szacunkiem. Przygotuje kursy, zaprosi lśniących naturalnymi 

zdolnościami profesorów, mimo że ich doktryna jest wątpliwa. Nasz                      
naturalistyczny wyznawca zorganizuje bazy danych, plany dla apostolatu, 

reklamy promujące stowarzyszenie i podejmie tysiące innych działań. 
Jedyną rzeczą, o której nawet nie pomyśli będzie to, co Jezus Chrystus 
nazwał jedyną potrzebną rzeczą: „W dalszej ich podróży przyszedł do 

jednej wsi. Tam pewna niewiasta, imieniem Marta, przyjęła Go do swego 
domu. Miała ona siostrę, imieniem Maria, która siadła u nóg Pana i                    

przysłuchiwała się Jego mowie. Natomiast Marta uwijała się koło rozma-
itych posług. Przystąpiła więc do Niego i rzekła: «Panie, czy Ci to                         

obojętne, że moja siostra zostawiła mnie samą przy usługiwaniu? Powiedz 
jej, żeby mi pomogła». A Pan jej odpowiedział: «Marto, Marto, troszczysz 
się i niepokoisz o wiele, a potrzeba tylko jednego. Maria obrała najlepszą 

cząstkę, której nie będzie pozbawiona»” (Łk 1 0, 38-42). 
Naturalistyczny wyznawca ma takie samo pojęcie cnoty co Marta. Organi-
zuje wykłady i listy mailingowe, ale prawie nie myśli o rozwoju życia du-
chowego w stowarzyszeniu. Konsekwencje tego będą najbardziej tragicz-
ne. Bez częstego przyjmowania Komunii Świętej, bez życia duchowego 

czy też uciekania się do łaski Bożej wszystkie jego plany apostolatu będą 
bezowocne. Tak jak zresztą zapowiedział nasz Pan, Jezus Chrystus: Sine 

me, nihil potestis facere („Beze mnie nic uczynić nie możecie”). 
 

        https://youtu.be/S_3PkxY9X1w 

 
Plinio Corrêa de Oliveira 

Powyższy tekst stanowi komentarz do Traktatu o prawdziwym nabożeństwie do Najświętszej Maryi 
Panny św. Ludwika Marii Grignion de Montforta. https://meczennicy.pl/news/8-rodzajow-falszywej-poboznosci/   

 
 

 

https://youtu.be/S_3PkxY9X1w
https://meczennicy.pl/news/8-rodzajow-falszywej-poboznosci/


Czy pobożność może być szkodliwa? 
 

Jedna z podstawowych form zdeformowanej pobożności jest rozbieżność 
pomiędzy praktykami religijnymi a brakiem miłości do bliźniego. Czasem 
przybiera ona ostrą formę odpychania czy wręcz potępiania innych ze 
względu na ich słabości czy niemoralny sposób postępowania. Prawo i 
formy pobożności stanowią tu główny punkt odniesienia. Kondycja osoby, 
która nie potrafi dostosować się do przyjętych norm nie ma tu znaczenia.  
 

Druga strona rozbieżności to zaniedbywanie obowiązków względem              
bliskich, której wytłumaczeniem mają być zobowiązania modlitewne czy 
duszpasterskie, niepozwalające przyjść im z pomocą. Można zauważyć 
to zjawisko u osób bardzo zaangażowanych: brak czasu dla najbliższych 
bo zaangażowanie w posługę duszpasterską.  
 

Podobnie jak wobec innych, tak samemu można niezdrowo mnożyć  
praktyki, trzymać się zbyt rygorystycznie pewnych zobowiązań,                                  
nie patrząc na swój stan zdrowia ani na zmieniającą się sytuację                                     
i okoliczności  zawodowe.  
 

A potem poczucie winy za niewypełnienie zobowiązań wobec Boga.                     
Możemy obwiniać się, że jesteśmy źle zorganizowani i gdybyśmy                                  
bardziej się  postarali, to na pewno by się nam udało.                                                                    
 

Być może czasem czujemy się wówczas wierzącymi gorszej kategorii:                
inni wydają nam się lepsi, gorliwsi. Grozi tu życie pełne napięcia,                                
wynikającego z wewnętrznego przymusu.                                                                         
Taka postawa „muszę” charakteryzuje niewolnika.                                                      
Synowska odpowiedź miłości na miłość Ojca to  „chcę”.  
 

Innym objawem niezrozumienia, jest postawienie relacji z Bogiem do góry 
nogami. Otóż, nieraz u osób bardzo gorliwie religijnych daje się zauważyć 
postawa „robienia czegoś dla Boga” i zobowiązywania się do wypełniania 
różnych praktyk. Jest to przejaw miłości lub doświadczanych natchnień 
Ducha Świętego. Wkrada się w tą mnogość praktyk groźna perspektywa 
zapracowania na dobrą relację z Bogiem czy próba przekonania Go do 
spełnienia naszych próśb. Jak bardzo niebezpieczne i powszechne jest to 

zjawisko chyba nikogo nie trzeba przekonywać. Gdy któregoś dnia modli-

twa zostanie przerwana, to uznaje się, że jest jakby unieważniona i trzeba 
rozpoczynać od nowa. Takie rozumowanie jest przejawem zabobonności. 
 

Demony boją się wszelkiej formy modlitwy; wykorzystują zatem różne 
mechanizmy. Chcą oddalić od modlitwy, podsycając pośpiech, znudzenie, 
zmęczenie i powierzchowność. Działają na fantazję, przywołując jakieś 
zajęcia, kontakty z ludźmi, lektury, telewizję i wiele podobnych. A kiedy 
chrześcijanin pozwala się ujarzmić, dla demona jest to zwycięstwo, które 



go ośmiela. Dochodzi do przekręcania modlitw. Modlitwy nie mają żadnej 
wartości, jeśli są przesycone zabobonami; demon cieszy się, ponieważ nie 
powstrzymują jego działania. Chrześcijanie przyjmują tylko te modlitwy, 
które posiadają imprimatur lub imię autora, którego ortodoksyjność wiary 
została sprawdzona. Ostatnio namnożyło się wiele zabobonnych modlitw 
np. modlitwa ku czci Krzyża Św. i Męki Jezusa skażona zapisem; „Odmawiana 

33 razy w Wielki Piątek, uwalnia 33 dusze z czyśćca. Odmawiana 50 razy w jakikolwiek piątek, uwalnia 5 
dusz”. Jest tam jeszcze jedna notka, która potwierdza, że modlitwa ta wraz z obietnicami                                        
została zaakceptowana przez papieży: Hadriana VI, Grzegorza XIII, Pawła VI.                                                                 

Każdy historyk mógłby udowodnić nieautentyczność tego wyjaśnienia. 
Podobnie modlitwa za dusze w czyśćcu, przypisywanej Grzegorzowi I, z następującą  

obietnicą: „Każdy, kto będzie odmawiał tę modlitwę przez 30 kolejnych dni, może uwolnić duszę z czyśćca, 
choćby nawet była skazana na przebywanie tam aż do dnia Sądu Ostatecznego”.                                             

Ani teologicznie, ani ascetycznie nie można zaakceptować tego rodzaju 
przekonania o skuteczności modlitwy w odniesieniu do pokuty odbywana 
w czyśćcu. W wierze chrześcijańskiej nikt nie może określić dokładnie 
wpływu intencji modlitewnych – trzeba zawierzyć Miłosierdziu Bożemu. 
Zabobony i fałsz idą ramię w ramię i ułatwiają ingerencję diabelską.  
Praktyka 30 kolejnych Mszy Św. zwanych gregoriańskimi została                          
przedyskutowana przez Kościół i świadomie przyjęta. 
 

Kopia listu w Grobie Chrystusa, zachowanego w srebrnej szkatule. 
Święta Elżbieta, Św. Matylda, Św. Brygida pragnąc poznać wydarzenia z 
Męki Pańskiej, oddawały się szczególnym modlitwom. Jezus powiedział: 
Wiedzcie, że uzbrojonych żołnierzy było 150, tych, którzy mnie prowadzili związanego 23, wykonawców 
sprawiedliwości 83, ciosów, w głowę 150, kopniaków w plecy 80. Byłem ciągnięty na sznurze i za włosy 23 
razy, splunięć w twarz. było 180, uderzeń na moim ciele było 666, uderzeń w głowę 110, otrzymałem ude-
rzenie w serce; byłem podnoszony za włosy 21 razy na godzinę, w jednym czasie wydałem 120 wes-
tchnień, byłem ciągnięty za brodę 23 razy; ran na głowie 100, cięć trzciną 72, ukłuć na głowie 100, kolce 
śmiertelne na czole 3. Po biczowaniu ran 1000″. Kto będzie odmawiać te modlitwę otrzyma… W domach 
gdzie tę modlitwę będzie się odmawiać, nie będzie przykrych wydarzeń i czterdzieści dni przed śmiercią, ten 
kto będzie miał ten list przed sobą. zobaczy NMP, jak powiedział papież św. Grzegorz I Wielki”. List ten 
zakończony jest fałszywą adnotacją: „za zgodą władz kościelnych”.                                        

\ 

Kto by przechowywał ten list. licząc, że czyni akt miłości, dopuszcza się 
grzechu zabobonu, ponieważ nie można czcić Boga fałszem. W takiej                                    
samej mierze popełnia grzech ten, kto rozpowszechnia podobne listy i je 
poleca. Istnieje bowiem ryzyko współpracy z demonem. 
Łańcuszek św. Antoniego i Łańcuszek św. Rity. Osoby otrzymujące takie listy 

muszą je skopiować (dawniej w 5 egzemplarzach, teraz dzięki fotokopiarkom 25) i wysłać je do innych 
osób Jeśli to uczynią, mogą spodziewać sic spełnienia zawartych w listach obietnic. Jeśli zaś adresaci nie 
zastosują się do wskazówek i zniszczą list, przydarzy im się jakieś nieszczęście. naiwni wierzą w te obietnice 
i niepoważny fenomen łańcuszka nieustannie się rozprzestrzenia.                                                                      
Niszczenie takich listów to objaw zdrowego rozsądku i prawdziwej czci Świętych. 
Zdarzają się również inne łańcuszki powiązane z zabobonami: 
„Odmawiaj trzy razy Ojcze nasz i trzy razy Zdrowaś Maryjo do Św. Antoniego. Ten list pochodzi z Wenezueli 
i musi obiec cały świat. Zrób 24 kopie tego listu i wyślij go do przyjaciół i znajomych. Zanim minie 8 dni, 



przydarzy ci się niespodzianka. W żadnym wypadku nie przerywaj łańcuszka. Zrób szybko kopie i wyślij je, 
a za 8 dni spotka cię niespodzianka…” 

W tego typu listach są opisy różnych otrzymanych korzyści lub nieszczęść. Totalny absurd!                                                 
Klątwy i gusła na stadionach: https://pch24.pl/klatwy-i-gusla-na-stadionach-czyli-pilka-nozna-w-objeciach-szamanow/ 

Pseudomodlitwy chorych umysłów: z jawnym odniesieniem do magii 
rozsypuje się na terenie nieprzyjaciela przygotowany ad  hoc proszek, 
mówiąc: „Prochu zrodzony i nie rozsiany, dla błogosławieństwa przeznaczony, daj mi moc Boga, którą 

dałem ci w imię Przenajświętszej Trójcy, aby pokój do udręczonej osoby N.N mógł powrócić. W imię Maryi 
niech każda fattura  precz odejdzie: w imię Przenajświętszej Trójcy pokój do udręczonej osoby niech po-
wróci. Święty Janie, ty jesteś wielkim świętym, rozmawiasz z Duchem Świętym: do świętego źródła go za-
prowadzisz, od wielkiej fattura go zachowasz. Kacprze, Baltazarze i Melchiorze, wezwijcie, zwołajcie 69 
członków zastępu niebieskiego i tę łaskę mi uczyńcie. W imię Jezusa, św. Anny, św. Józefie; w imię Prze-
najświętszej Trójcy, pokój i zdrowie niech szybko powrócą”. Okultyści czy wróżki, którzy udostępnili ludziom 
podobne słowa, dopisali, że „kiedy palicie torebkę z prochem, otwórzcie drzwi i okna, bądźcie sami w domu 
i uczyńcie to o 17.15”.   https://wobroniewiary.com/2017/11/06/ks-giovanni-proja-zabobonne-modlitwy/  
Gdzie kończy się  modlitwa, a zaczyna hipokryzja? 

Współczesny świat oferuje wiele sposobów manifestowania swej wiary, 
jednak nie zawsze to, co wydaje się pobożne, jest zgodne z Ewangelią. 
Fałszywa pobożność, choć pozornie nieszkodliwa, może prowadzić do 
oddalenia od Boga i do duchowej   pustki. To zew. manifestacja wiary, 
która nie wynika z prawdziwej relacji z Bogiem, ale z innych motywacji, 
takich jak pragnienie uznania, pokazania się przed innymi. To jest obłuda.  

1. Przywiązywanie większej wagi do zewnętrznych gestów i rytuałów niż 
do rzeczywistej przemiany serca. Modlitwa, pielgrzymki są istotne, ale ich 
celem jest pogłębienie wiary, a nie samo wypełnienie obowiązku. 
2. Często koncentrują się na ocenie wiary innych, zamiast pracować nad 
własną duchowością. To może prowadzić do pychy duchowej, która jest 
przeciwieństwem pokory wymaganej przez Ewangelię. 
3. Jezus krytykował faryzeuszów za ich chęć zdobycia uznania poprzez 
publiczne modlitwy czy rozdawanie jałmużny. Działania te same w sobie 
nie są złe, ale tracą wartość, gdy ich celem jest autopromocja, a nie Bóg. 
4. Nadmierne skupienie na przepisach i tradycjach może prowadzić do 
zaniedbania ducha Ewangelii, który wzywa do miłości, miłosierdzia i 
przebaczenia. To mogą być osoby, które surowo oceniają innych ludzi za 
łamanie tradycyjnych zasad, ale same nie okazują życzliwości, empatii. 
5. Przejawia się także w rozdźwięku między wyznawaną wiarą a życiem 
codziennym. Manifestuje swoją religijność, ale jest nieuczciwy. Fałszywa 
pobożność to subtelne zagrożenie, które może zniszczyć autentyczną 
wiarę. Zamiast koncentrować się na zewnętrznych formach, warto skupić 
się na prawdziwej relacji z Bogiem i świadczeniu o Nim swym życiem.  
 
„Po tym wszyscy poznają, żeście uczniami moimi, jeśli  będziecie  się  wzajemnie  miłowali» (J 13, 35) 

 
 

https://pch24.pl/klatwy-i-gusla-na-stadionach-czyli-pilka-nozna-w-objeciach-szamanow/
https://wobroniewiary.com/2017/11/06/ks-giovanni-proja-zabobonne-modlitwy/

